
NA WARCIE
MIESIĘCZNIK
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OD REDAKCJI.

Przystępujemy do wydawania sta­

łego miesięcznika „Na Warcie".

Dążeniem naszym będzie stwo­

rzyć z naszego pisma wspólną kuźnię 
charakterów obywatela - żołnierza.

W dzisiejszych czasach sensacji 

i twardego życia sprawa nader to 
trudna, bo nie wielu ludzi poza swo­
ją pracą zawodową chce myśleć o 
pracy społecznej, a już najmniej 

o przygotowywaniu się do przyszłej 
wojny.

Dzisiaj życie jest ciężkie i twar­

de, ale gdy zapomnimy choć na 
chwilę o obronie kraju, może stać 
się ono dla nas stokroć twardsze. 
Wróg naszych majątków ziemskich 

dla nas parcelować nie będzie, 

wróg dla nas nowych fabryk budo­
wać nie będzie, bo na siedziby 
nasze i na spuściznę dla naszych 

dzieci czekać będą zastępy armii 

najeźdźcy !

Szpalty naszego pisma oddajemy 

wszystkim, którzy chcą pracować nad 
wykuwaniem lepszego jutra i nad 

wzmocnieniem obronności kraju.

(Zdjęcie ze stacji kol. Skierniewice)

,,Musimy Polskę podciągnąć wzwyż”
Marszałek EDWARD SMIGEY-TCYDZ.
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NA PRZEŁOMIE.
W ostatnich czasach dokonywują się we­

wnątrz kraju poważne reformy.

Dotychczas zmieniło się wiele w dziedzi­
nie życia politycznego, oraz częściowo w dzie­
dzinie życia gospodarczego.

Koniunktura gospodarcza poczyna lekko 
zarysowywać się na lepsze. Poprawy bytu 
gospodarczego domagają się wszystkie partie 
i partyjki, każda według swego programu, 
a szary obywatel nie patrzy z której strony 
przyjdzie poprawa, czeka tylko byle ona 
przyszła.

Różne partie polityczne prześcigają się 
w licytowaniu swoich programów, nie przebie­
rając w środkach, a leaderzy polityczni z u- 
tęsknieniem oczekują tej chwili gdy bezkarnie 
znów prać się będą mogli po gębach.

W rozpętanej już walce politycznej za­
pominać się zaczyna o rzeczach wielkich 
o obowiązkach wobec Państwa i Narodu.

Wszyscy dobrze wiemy, że w Polsce po­
siadamy wiele pracy leżącej odłogiem, a z dru­
giej strony, że dokarmiać musimy zastępy bez­
robotnych, z czego wynika, że reform radykal­
nych nam trzeba.

Gdy weżmiemy jeszcze pod uwagę że 
z jednej strony nas stoi 650,000 regularnej 
armii niemieckiej, a z drugiej strony stoi 
1,500,000 regularnej armii rosyjskiej, to zgo­
dzić się wszyscy musimy, że na żadnym od­
cinku pracy zasypiać nam nie wolno. Dotych­
czasowy żółwi krok w odbudowie życia gos­
podarczego bezwzględnie ulec musi radykal­
nym zmianom na lepsze, bo inaczej nie zdą­
żymy za innymi.

Ale do wszystkiego podchodzić trzeba 
rzeczowo i realnie, z uwzględnieniem potrzeb 
ogółu obywateli, a nie jak chcą tego partie 
i partyjki, byle im starczyło. Krzykiem, hała­
sem i rozlewem krwi Polski nie odbudujemy, 
jeno zepchnąć ją możemy do roli Hiszpanii.

W wyścigu rywalizacji pomiędzy partiami 
o palmę pierwszeństwa wśród społeczeństwa 
przodować powinien szlachetny wyścig pracy, 
a nie specjalizowanie się w sposobie mordo­

wania przeciwnika politycznego, a często przy 
tej okazji niewinnego szarego obywatela.

Z chwilą obecnego przełomu polityczne­
go w Polsce, zdążającego ku swobodzie dzia­
łań politycznych, powinien jednocześnie nastą­
pić w łonie samych partii przełom w meto­
dach walki partyjnej i pracy dla PAŃSTWA.

К. M. Lewandowski.

Mgr. pr. W BLOCH, 
Wicestarosta, 

Prezes Powiatowej Federacji P. Z. O. O., 
Prezes Związku Peowiaków, 

Członek Honorowy Związku Podoficerów Rezerwy, 

przeniesiony został do Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych. Choć piastował zaszczytne, 
lecz trudne stanowisko Wicestarosty, potrafił 
jednak pogodzić swą pracę zawodową z pra­
cą społeczną. Z zamiłowaniem oddawał się 
pracy w Związkach byłych wojskowych. Ma­
rzeniem Jego było pobudowanie domu dla Fe­
deracji P.Z.O.O. Pozostawił po sobie wielki do­
robek pracy w Związkach sfederowanych, oraz 
jak najlepsze wspomnienia. Na nowej drodze 
Federacja P.Z.O.O. składa Mu jak najlep­
sze życzenia owocnych wyników Jego pracy.
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Składajcie ofiary
na bud owa Szkół Powszechnych!



pojedynek łańcuchowy.
W 1938 roku Związek Podoficerów Re­

zerwy w Skierniewicach będzie uroczyście 
obchodził dziesięciolecie swego istnienia na | 
terenie naszego powiatu.

W dniu uroczystości, zamiast szumnych 
obiadów, Związek postanowił ofiarować 18 p.p. 
w Skierniewicach jeden karabin maszynowy.

Mam zaszczyt rozpocząć pojedynek ofiar 
bezkrwawych, wpłacając do administracji „Na 
Warcie" złotych 3, oraz wzywam do poje­
dynku członka Honorowego Związku Podofi­
cerów Rezerwy pana burmistrza Filipskiego, 
wiceprezesa Zarządu Powiatowego O. Z. P. R. 
pana Krzemińskiego Aleksandra, prezesa Koła 
O. Z. P. R. Skierniewice pana Maciejewskiego 
Szczepana i prezesa Koła O. Z. P. R. Korabie- 
wice pana Szczęśniaka Władysława by do 
dnia 20 października b. r., według możności, 
wpłacili do administracji bezkrwawe ofiary ! 
i każdy by wezwał do dalszego pojedynku 
po czterech kolegów.

Złożone ofiary zamiast krwi do admini­
stracji lokowane będą każdego miesiąca na I 
specjalnym koncie w Komunalnej Kasie O- 
szczędności i zostaną podjęte w dniu zaku­
pienia karabinu maszynowego. Kolejność sta­
jących do pojedynku oraz wyzwanych poda­
wane będą na łamach niniejszego pisma.

К. M. Lewandowski 
Prezes Zarzadu Powiatoweao 

O. Z. P. R.

Z życia O. Z. P. R.
Strzelania o mistrzostwa Kół.

W ubiegłym miesiącu Koła Skierniewice, 
Korabiewice i Doleck przeprowadziły strzela­
nia o O. S. i o tytuł mistrza Koła, oraz o na­
grody przechodnie Kół.

Mistrzem Koła Skierniewice i Korabiewice 
został p. Kazimierczak Józef, urzędnik Ma­
gistratu.

Nagrodę przechodnią Koła Skierniewice 
i Korabiewice zdobył zespół Koła Korabiewice.

Wyznaczony zespół na Krajowe Zawody 
Strzeleckie w Warszawie, które odbyły się 

dnia 3-go października b. r. nie mógł wziąć 
udziału w zawodach, z powodu rozkazu wy­
danego przez Komendanta Federacji P.Z.O.O. 
pana kapitana Słomczyńskiego.

Inspekcje Kół.

Prezes Zarządu Powiatowego К. M. Le­
wandowski i Komendant St. Wrotek przepro­
wadzili w miesiącu wrześniu inspekcje w Ko­
łach: Korabiewice, Kowiesy i Doleck.

Dla przykładu
innych Kół muszę zaznaczyć że Koło O.Z.P.R. 
Doleck wpłaciło na F. O. N. złotych 10, a na 
budowę liceum w Skierniewicach złotych 5, 
Kolo Skierniewice łącznie z Zarządem Powia­
towym wpłaciło na budowę liceum złotych 25.

Pyś Józef 
adiutant Pow. Kom.

KRONIKA.
Otwarcie szkoły.

W dniu 3 października b.r. w Makowie, 
gm. Skierniewka, została otwarta i oddana do 
użytku nowopobudowana szkoła powszechna. 
Piękny i wzorowo urządzony budynek służyć 
może innym przykładem.

Wybory wiceburmistrza.
Dn. 5 października b.r., z powodu odejścia 

dotychczasowego wiceburmistrza na stanowisko 
sekretarza Magistratu, Rada Miejska dokonała 
nowych wyborów. Zgłoszono tylko jedną kan­
dydaturę, dotychczasowego ławnika Magistratu 
p. Krzemińskiego Aleksandra. Radnych obec­
nych było 21. Głosowało 19. Przewodniczył 
radny Olczakowski Ignacy. Wiceburmistrzem 
wybrany został pan Krzemiński Aleksander.

Loteria fantowa.
W niedzielę, dnia 10-go października b.r. 

Towarzystwo Popierania Budowy Publicznych 
Szkół Powszechnych urządza w Skierniewicach 
loterię fantową. Dochód przeznaczony będzie 
na budowę szkół powszechnych.

Dzień Rezerwisty.
W niedzielę, 10 października rezerwiści 

uroczyście święcić będą swój „Dzień Rezer­
wisty". Uroczystości odbędą się według usta­
lonego programu przez Komitet.



W у j a ś n i е n і е.
W związku z zamieszczeniem napastliwych 

artykułów w tygodniku „Polska Narodowa" 
skierowanych przeciw pp. Grabowskiemu Wła­
dysławowi i Radziszewskiemu Konstantemu, 
Zarząd Huty Szkła w Skierniewicach wyjaś­
nia, że zarzuty są nieuzasadnione, kłamliwe 
i wysoce krzywdzące naszych długoletnich za­
służonych współpracowników.

Zarząd Huty Szkła. 
Skierniewice, dn. 8/Х 1937 r.

Kwialy Skiemoitkit в
Stojący ustęp koło stacji kolejowej w Skier­

niewicach, pobudowany za pieniądze P. К. P., 
od dłuższego czasu stoi zabity deskami. Po­
nieważ budynek ten jest dość ładny i nowy 
więc szkoda ażeby stał bezużytecznie, zatem 
radzę zamienić go na „Muzeum Poronionych 
Pomysłów". Publiczność z muzeum bardziej 
będzie zadowolona, aniżeli z zabitego deskami 
ustępu.

* **
Słyszeliście już, Czytelnicy, o zakusach 

przeniesienia obory Szkoły Głównej Gospo­
darstwa Wiejskiego, stojącej obok reprezen­
tacyjnego Domu Sejmikowego, na krańce 
miasta. Otóż cała sprawa ugrzęzła z powodu 
następującego wydarzenia :

Krowy dowiedziały się o zamiarach na­
szych ojców miasta i powzięły jednomyślną 
uchwałę, że za nic na świecie nie pozwolą i 
wysiedlić się ze swego miejsca urodzenia. 
Uchwała została przesłana do Warszawy. 
Warszawa nosi się z zamiarem powołania 
specjalnej komisji, która zjedzie do Skiernie­
wic, celem zbadania czy rzeczywiście krówki 
wydzielają z siebie gazy trujące. Wyniki ba­
dania zostaną podane zainteresowanym stro­
nom do wiadomości. Ojcowie miasta ze swej 
strony, by nie przedłużać sprawy, pono już 
mają zamiar powołać specjalną komisję, któ­
rej zadaniem będzie rozpatrzenie orzeczenia 
komisji z Warszawy, a następnie komisja 
specjalna powoła komisję mieszaną, która 
znów powoła komisję fachową, a komisja fa- | 
chowa, o ile orzeczenie komisji z Warszawy 
wypadnie niepomyślnie dla krów, rozpocznie | 
pertraktacje z krowami, a krowy znów... it.d.

Na pewno coś z tego wyniknie, tylko mu- 
simy cierpliwie czekać.

W Skierniewicach panują dziwne zwyczaje. 
Według obowiązujących statutów różnych or­
ganizacji, stowarzyszeń i związków składki 
członkowskie powinni regularnie płacić wszyscy 
członkowie, oraz pożądanym jest by wszyscy 
członkowie chodzili w zwartych szeregach na de­
filady. Według miejscowych zwyczajów na róż­
ne bale urządzane przez szlachetne Zarządy 
zaprasza się jedynie członków z towarzystwa. 
Bardziej demokratycznie będzie wyglądało 
urządzać bale „doktorów", „hrabiów", „dzie­
wic", „bankrutów" i t. p. To było by bardzo 
praktyczne, bo ludzie „nie ze swego towa­
rzystwa" nie będą pchać się na taki naprzy- 
kład bal jak „bankrutów", może jedynie go­
rzej wówczas będzie z balem „dziewic".

* **
„Zły pies". Takie ostrzegawcze napisy 

spotkać można na różnych bramach w Skier­
niewicach. Taki zły piesek wychodzi czasem 
na ulice, tak sobie dla przyjemności, by kogoś 
obwąchać. Buldoczek pana Petkiewicza bar­
dzo często lubi obwąchiwać ludzi na ulicy, a 
w dodatku ma to zamiłowanie, że najpierw 
przewraca przechodnia na bruk, a następnie 
dopiero go obwąchuje. Proponuję panu Petkie- 
wiczowi wywiesić następujący szyld na bramie: 
„Tą ulicą chodzić nie wolno! Tu zły pies za­
żywa wolności. Silny jak koń. Od jednego za­
cięcia odżera mężczyznom głowy, a dziecko 
całe połknąć może. Odpowiedzialności prawnej 
za wyczyny swego buldoczka nie będę ponosił." 
No i wtenczas Magistrat będzie zmuszony za­
mknąć ulicę dla ruchu pieszego, bo jak tu nie 
dogodzić obywatelowi miasta, no i psu.

* **
Koło Domu Zdrowia, bardzo schludnego 

zakątka Skierniewic, stoi budka, w której sprze- 
daje owoce biedna wdowa, Narewska. Jak mi 
jest wiadomo, budka ta jest własnością Domu 
Zdrowia, a znów Domem Zdrowia zarządza 
pan dr. Łabęcki (redaktor Głosu Skierniewic 
i Okolicy). Budka pomimo wezwań Magistratu 
i Głosu Skierniewic dotychczas nie została po­
malowana. Widocznie pan redaktor Łabęcki 
wcale nie czytuje swoich gazet, bo inaczej 
budka dawno byłaby pomalowana.

Oset.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.
Panu Zyg... Artykułu o budowie wiaduktu nie zamieś- 

cimy. Artykuł o zegarze zamieścimy w następnym numerze.

Panu Wójtowi gminy Kowiesy. Zarzuty stawiane przez 
pana Redakcji „Jednodniówki" Podoficerów Rezerwy zba­
daliśmy i odpowiedź zamieścimy w następnym numerze.

Panu B.K. z Kowies. Wykorzystamy w nas.t. numerze.
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KUPUJ TYLKO W FIRMACH CHRZEŚCIJAŃSKICH!
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KONCESJONOWANE BIURO PISANIA PODAŃ 
o© A©M0[N10ST[R^©VJ)lhOV©M

= JftNINY KRZEMIŃSKIEJ =
W Skierniewicach, ul. Senatorska Nr 25 (dom St. Łuczyńskiego) 

pisze wszelkie podania, odwołania, prośby, umowy i t. p. do wszystkich urzędów i władz. 

ln,orbeazXtnie. Biuro czynne codziennie od godziny B-ej do 18-ej (oprócz niedziel i świąt). lnf0T«p‘atni..
Illlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll' lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllliliFи

К A W II A R N О А 
z wyszynkiem trunków alkoholowych o zawartości 4 V2 %

Maria Radziszewska
Skierniewice, ul. Gałeckiego 18.

Obiady — Śniadania — Kolacje.

KINO „SATURN” 
wyświetla zawsze filmy najnowszej produkcji 

tak krajowej jak i zagranicznej.
— CENY KONKURENCYJNE. —

Szczęśliwa Kolektura Loterii Państwowej w Piotrkowie 
№ 186

ODDZIAŁ W SKIERNIEWICACH
Plaskota Zwomunt Skierniewice, Senatorska 4.

f U KIER NI A Plaskota Zygmunt
SKIERNIEWICE, Senatorska 4.

Ї BILARDY, TEBA.
* Poleca na miejscu i na wynos wyroby cukiernicze.

RESTAURACJA
PAJĄCZKOWSKI Kazimierz 

SKIERNIEWICE, RYNEK 26.

RESTAURACJA W. Kuchna
Skierniewice, Rynek 30. 

Zimne i gorące zakąski.
Gotowe «bioty męskie i flamskie
JÓZBf Kempiński Skierniewice, Senatorska Hs 7.

|РНПІ||ІЛ dom nowowybudowany
II f І II Ц III Wykończone 3 pokoje i przedpokój.
llLLUIUll Plac 3.200 mtr.2

^.ewandowski Skierniewice, Zwierzyniecka 2^

SWÓJ DO SWEGO PO SW,
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Najtańsze źródło zakupów!
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POLECA ........................ ■■■■= (właściciel W. KRZYŹEWSKI) .-........................=

PO CENACH KONKURENCYJNYCH:

Galanterie mesKa i damska, pończochy, rekauiczkl, berety.
Kalosze I śniegowce. Ostatnie nowości_w krawatach męskich.

Wykwintną bieliznę męską i damską (nowe wzory).
Duży wybór kapeluszy męskich na sezon jesienny i zimowy — Czapki. 
WYROBY SKÓRZANE. — PULOWERK1, SWETERKI, bonżurki, pidżamy. 

PERFUMERIA, KOSMETYKA (wyłączna sprzedaż Dr. Switalskiej).
Likwidacyjna sprzedaż koronek, nitianek, walansienek, haftów i t.p— Ceny bezkonkurencyjne.

Wełny i włóczki do robót ręcznych.

Skierniewice, ul. PRYMASOWSKA 9 ^ТьХ.)
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Howa Kolekluia loleiii Państwowej
Aft 166

Skierniewice, ul. Senatorska № 7 
(Hurtownia Tytoniowa)

POLECA SZCZĘŚLIWE LOSY !

w I - ej klasie 39 - ej Loterii 
padło u nas Zł. 10.000 na Nr 137594.

Kolektura nasza przeznaczyła 10% dochodu na Obwód 
Ligi Morskiej i Kolonialnej w Skierniewicach.

Biuro Pisania Podań
do władz administracyjnych i sądowych

Władysława RESZKI
w Skierniewicach, Gałeckiego 12

jest prowadzone na zasadzie koncesji, wydanej w myśl ustawy 
z 28/III 1933 r. (Dz. U. R. P. № 31, poz. 269) i

załatwia interesantów, pisze podania, odwo­
łania, pozwy, zażalenia, rekursy, prośby, 
umowy itp. we wszystkich sprawach i do 
wszystkich urzędów i sądów. Informacje bezpłatnie. 
Biuro czynne (prócz świąt) codziennie od g. 9 r. do 6 w.

Restauracja „pod jaworem”wSk±wlca”A^
otwarta codziennie od g. 8 rano do 3 w nocy. Codziennie od g. 19 przygrywa orkiestra.
śniadania, obiady, kolacje. z=z Bufet obficie zaopatrzony w zakąski i trunki.

GABINETY — WERANDA — OGRÓD. —
—

o s z e ń : cała strona 40 zł., l/2 str. 20 zł.,

p.: К. M. Le wando wski.
к Adres Redakcji i Administracji:

V4 str. 10 zł., 78 sir. 5 zł. Drobne 10 gr. za wyraz.

Wydawca: Zarząd Powiatowy O. Z. P. R. 
Skierniewice, ul. Gałeckiego 12.


